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S t a r y  S ą c z
BŁOGOSŁAWIONA KINGA

Położone w  centrum  K otliny Sądec­
kiej, w w idłach Dunajca i Popradu, 
m iasto S tary  Sącz, sięgające swymi 
początkam i X II stulecia, zawdzięczało 
w znacznej m ierze swój rozwój postaci 
bł. Kingi. S traciło  w praw dzie politycz­
ne i gospodarcze znaczenie na rzecz za­
łożonego pod koniec X III w. Nowego 
Sącza, ale posiadając klasztor klarysek 
z kościołem Trójcy Św., a w nim  grób 
i pam iątki po św iątobliw ej Pani Ziemi 
Sądeckiej, zyskało w następnych stule­
ciach sławę i znaczenie relig ijne jako 
główne centrum  jej ku ltu . S ta ry  Sącz, 
położony przy historycznej i ruchliwej 
drodze, łączącej Polskę z W ęgrami, od­
pow iadał w arunkom  rozw oju ośrodka 
ku ltu  h

K i n g a  (względnie Kunegunda) 
urodziła się w  1234 r. jako córka 
Beli IV, kró la  w ęgierskiego z dynastii 
A rpadów  i M arii, córki cesarza grec­
kiego Teodora I Laskarisa. Przyw ie­
ziona w  1239 r. do Polski, zyskała sła­
wę jako m ałżonka Bolesława W stydli­
wego oraz energiczna i troskliw a o los 

k ra ju  księżna krakow sko-sandom ierska. O trzym aną ziemię sądecką, w  zamian 
za oddane dla obrony k ra ju  skarby posagu, uposażyła założony przez siebie 
klasztor k larysek  w  S tarym  Sączu. W klasztorze tym  (po śm ierci męża) spę­
dziła kilkanaście ostatnich lat, pozostaw iając przykład  cnót w ypracow anych 
w życiu kontem placyjnym . Z m arła 24 lipca 1292 r. i pochowana została pod 
posadzką kaplicy sąsiadującej z kościołem k lasz to rn y m 1 2. W ieloletnie starania 
uwieńczone zostały uroczystą beatyfikacją  w  1690 r.; podejm ow ane w następ­
nych stuleciach w ysiłki nie doprow adziły jeszcze do kan o n izac ji3.

1 Por. K. P i e r  a d z k a ,  Handel K rakow a z W ęgram i w  X V I w., K raków  1935, 
s. 42—44.

2 Por. S. M. H. W i t k o w s k a ,  K inga-K unegunda. w : „H agiografia Polska”, 
red. R. Gustaw , t. 1, Poznań—W arszaw a—L ublin  1971, s. 757—772.

3 D okum entację pracy K om isji s tanow ią: a) Processus novus p a rticu la ris  in 
causa beatificationis seu canonisationis Servae Dei Cunegundis Ducissae et Reginae 
Poloniae, conventus Sandecensis O rdinis S. C larae professae, super cultu  im m em o­
rab ili eiusdem  Servae Dei exhibito... A.D. 1684... Rkps, A rchivum  Congregationis 
SS. Riti, Roma. Proc. 647. Rękopis ten  zaw iera ak ta  w szystkich trzech  procesów
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Grób bł. K ingi sta ł się od początku ulubionym  m iejscem  przyciągającym  
jej czcicieli. Już  praw dopodobnie w  kilkanaście la t po śm ierci szczątki Błogo­
sławionej zostały w ydobyte z ziemi i w cynowej trum nie  złożone w  sarkofagu, 
zbudow anym  na posadzce kaplicy klasztornej. Wówczas też oddzielono pewne 
części kości oraz czaszkę, k tórą w  srebrnym  relikw iarzu  staw iano odtąd na  
grobie, względnie podczas Mszy św. na o łtarzu w kościele. Od tego również 
czasu zaczęto spisyw ać cuda i łaski otrzym yw ane przy tym  grobie * * * 4.

Pod koniec XVI w. kard . J. Radziw iłł przeniósł trum nę z relikw iam i 
bł. K ingi do nowej niszy grobowej 5 6. Bp B. M aciejowski natom iast, w ielki czci­
ciel Błogosławionej, ofiarow ał w  1603 r. srebrną, przyozdobioną licznymi 
płaskorzeźbam i i napisam i trum ienkę, której nie umieszczono już w niszy 
grobowej, ale na wzniesionym  w tym  czasie o łtarzu w kaplicy zakonnej «. 
Na tym  również ołtarzu, obok trum ienki, staw iano w ykonane nieco wcześniej 
re likw iarze  z głową i ręką bł. Kingi. N atom iast w  1651 r. została ufundow ana 
przez klasztor k larysek  starosądeckich złota puszka na relikw ie jej g ło w y 7. 
Poza tym  w yrazem  rozw ijającego się ku ltu  bł. Kingi było pow stanie już przed 
beatyfikacją  licznych relikw iarzy  z cząstkam i jej relikw ii, stanowiących 
przedm iot czci w różnych kościołach Polski; po beatyfikacji liczba tych re li­
kw iarzy ogrom nie w zrosła 8.

Najcięższy okres w  dziejach relikw ii bł. K ingi i jej sanktuarium  nasta ł 
wówczas, gdy S tary  Sącz w czasie pierwszego rozbioru Polski (1773 r.) dostał 
się pod panow anie A ustrii, a całe życie kościelne podporządkowane zostało 
system owi religijno-politycznem u, zw anem u józefinizmem. Jednym  ze sku t­
ków tego stanu  rzeczy była kasata  k lasztoru k larysek  starosądeckich i w y­
wiezienie (1782 r.) relikw ii bł. K ingi (do W ieliczki i Lwowa) w raz z drogo­
cennym i relikw iarzam i, wotam i i innym i przedm iotam i ku ltu  9. Jednak  dzięki 
usilnym  zabiegom zakonnic oraz osób im  życzliwych nastąpiło  częściowe 
cofnięcie decyzji kasaty  klasztoru  oraz zwrócenie relikw ii jego Fundato rk i 
(praw dopodobnie już w  1783 r.), bez relikw iarzy i innych cennych przedm io­
tów  10. Ponow ny rozwój klasztoru  starosądeckiego sta ł się możliwy dopiero 
po uzyskaniu w 1811 r. zezwolenia na otw arcie now icjatu.
beatyfikacy jnych : z 1628, 1629 i 1684 r. (cyt. Proc. beat.), b) E lenchus actorum  cano-
nisation is b. C unegundis Reginae Poloniae. Zbiór dokum entów  z la t 1733—1747.
Rkps. Arch. Congreg. SS. Riti. Depozyt w  P ostu la to rii G eneralnej oo. F ranciszka­
nów w  Rzymie, b. sygn. (cyt. Proc. kan.).

4 Por. J. D ł u g o s z ,  V ita Beatae Cunegundis. w : „Joannis Dlugossi Senioris. 
O pera Omnia. Ed. Al. Przeździecki, C racoviae 1887, s. 184 nn; M. I. F r a n k o w i e ,  
W izeruek  św ię te j doskonałości... w  w ie lk ie j S łudze Bożej Błogosławionej K unegun- 
dzie... jaśniejący. K raków  1718, s. 221; Proc. beat. k. 244'; Proc. kan. k. 310'; 
A. P o p ł a w s k i ,  S. K unegunda i siostry je j bł. Helena czyli Jolenta i bł. Małgo­
rzata. K raków  1881, s. 239, 287; J. S y g a ń s k i ,  A rendy klasztoru starosandeckiego  
w  X V I  i X V II  w ieku . Lw ów  1904, s. 82; M. I m m a k u l a t a  (Rogalska), Bł. K inga, 
K raków  1925, s. 134r—142.

5 Por. Proc. beat. k. 100'—101', 244', 383; M. F r a n k o w i e ,  dz. cyt. s. 222.
6 Por. Proc, beat, k. 62', 100'—102', 112' nn.; M. F r a n k o w i e ,  dz. cyt. s. 328, 

383—4.
7 Por. Proc. beat. k. 608'—609; Inven tarium  bonorum  conventus in  A ntiqua San- 

decz. K opiarz dokum entów  z la t 1251—1792. Rkps 1681—1792. A rchiw um  K lasztoru  
K larysek  S tarosądeckich (cyt. AKKS), N r 3 Gr/a-1 (cyt. Inv. bon.), k. 268.

8 Por. Proc. beat. k. 114, 608—611', 647'; Proc. kan. V aria 2, k. 108.
9 Por. Inv. bon. k. 329; St. Z a ł ę s k i, Sw . K inga i je j k lasztor starosądecki 

(szkic historyczny). Lwów 1882, s. 114 nn.; St. R o s ó ł ,  Sw . Kinga, je j k lasztor  
i m iasto  S ta ry  Sącz. Nowy Sącz 1892, s. 32 nn.; Wł. C h o t k o w s k i ,  H istorya  
polityczna  daw nych klasztorów  panieńskich w  Galicyi 1773— 1848 na podstaw ie a k t 
cesarskiej kancelaryi nadw ornej. K raków  1905, s. 20—54; J. P a b i s, O kanonizację  
bł. K unegundy. T arnów  1947, s. 17 nn.

10 Por. D okum enty dotyczące relikw ii i k u ltu  bł. Kingi. Rkps X IX —X X  w., 
AKKS. BK/c-1, k. 1; Historia relikw ii św. M atki K unegundy...
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S tary  Sącz bardzo uroczyście pow itał powracające relikw ie swej Patronki. 
Ponowne zaś ufundow anie drogocennych relikw iarzy na te  czcigodne pa­
m iątki nastąpiło  w  związku z uroczystym  obchodem 600-letniej rocznicy śm ier­
ci bł. K ingi (1892 r.) u . W zorem poprzednich pokoleń, podczas przekładania 
relikw ii do nowej trum ienki, oddzielono wiele cząstek, które, oprawione 
w relikw iarze, stanow iły przedm iot ku ltu  w kościołach i kaplicach; czynność 
tę  pow tarzano również w latach  następnych.

Oprócz relikw ii przedm iot m ateria lny  sanktuarium  starosądeckiego, chociaż 
w m niejszym  zakresie, stanow iły wznoszone na cześć Błogosławionej i k ilka­
krotnie przebudow yw ane ołtarze (w kaplicy klasztornej w pobliżu grobu, 
w kościele Trójcy Sw. obok kaplicy z relikw iam i, w kościele franciszkanów 
i w bocznej kaplicy kościoła parafialnego), figury (sławna zwłaszcza średnio­
wieczna figura bł. Kingi, staw iana na jej o łtarzu  w  kaplicy i noszona podczas 
procesji) oraz obrazy (malowane również se riam i)12.

Istotnym  czynnikiem  w  tw orzeniu  się sanktuarium  są łaski, jakich doznają 
czciciele Św iętego w m iejscu kultu . W S tarym  Sączu czciciele bł. K ingi mieli 
doznawać niezw ykłych łask niem al od chw ili jej śm ierci i o trzym ują je  do 
dnia dzisiejszego. Z dostępnych obecnie przekazów źródłowych można wy­
odrębnić ok. 2000 opisów łask, otrzym anych za przyczyną Błogosławionej. 
Opisy te  przetrw ały  do naszych czasów jako „M iracula”, dołączone do „Vita 
Sanctae K yngae” (XIV w.), jako część dzieła J. Długosza (XV w.) i M. I. Fran- 
kowica (1718 r.); następnie w  ak tach  procesów beatyfikacyjnych (1628—1684) 
i XVIII-wiecznego procesu kanonizacyjnego, a wreszcie w  kronikach i no tat­
kach, znajdujących się w  archiw um  klasztoru  k larysek  w S tarym  Sączu. 
W śród tych opisów najczęściej dziękowali czciciele bł. K ingi za uleczenie 
z różnych chorób. C harakterystyczną jednak  dla sank tuarium  starosądeckiego 
jest znaczna ilość próśb i podziękowań za ocalenie z rozm aitych klęsk elem en­
tarnych  i licznych nieszczęść trap iących naszą Ojczyznę.

Już od XIV w. sanktuarium  starosądeckie stało się u lubionym  celem piel­
grzymów, którzy przybyw ali tu ta j z różnych stron, aby odwiedzić miejsca 
związane z postacią bł. K ingi i w ypraszać względnie dziękować za otrzym ane 
dobrodziejstw a. Przekazy źródłowe dotyczące S tarego Sącza wspom inają na j­
częściej o pielgrzym kach indyw idualnych, gdy przybyw ały tu ta j pojedyncze 
osoby względnie w tow arzystw ie najbliższej rodziny lub sąsiadów. Ci ludzie 
potw ierdzali potem  prawdziwość uzdrow ienia, jakie dokonało się podczas 
pielgrzym ki. Rzadziej zjaw iały się w  S tarym  Sączu pielgrzym ki grupowe, 
wśród których przekazy źródłowe w yróżniają „kom panie”, a więc grupy pąt­
ników  odbyw ających drogę bez specjalnej organizacji i bez uroczystych zna­
ków religijnych, a także „procesje”, gdy pątnikom , niosącym  krzyż, sztandary 
i chorągwie kościelne, przewodniczył kapłan 13.

W iększa część pielgrzym ek, zarówno indyw idualnych jak  i grupowych, 
przybyw ała do S tarego Sącza podczas odpustu, a więc w uroczystość T rój­
cy Sw., względnie w lipcowe św ięto bł. K ingi, obchodzone tu ta j z oktawą 
i poprzedzane nowenną. Uroczystości odpustowe daw ały pielgrzym om  okazję

11 Por. P am iętn ik  k lasztoru starosandeckiego... Rkps AKKS 1868—1880. Kr/5, 
s. 49; 1881—1885. Kr/6, s. 22—23; 1883—1894. Kr/7, s. 52—3, 71, 82—3; St. R o s ó ł ,  
Opis uroczystego obchodu 600-letniej rocznicy śm ierci św. K unegundy, odbytego  
w S tarym  Sączu od 23 do 31 lipca 1892 r. Nowy Sącz 1892, s. 1—6; M. S a n d o z ,  
Błogosławiona K inga Królowa i P atronka Polski. K raków  1892, s. 10.

12 Por. Proc. beat. k. 101 nn, 439' nn.
18 Por. Miracula, w: „M onumenta Poloniae Historica". Ed. W. K ętrzyński, t. 4, 

Lwów 1884, s. 732—744; J. D ł u g o s z ,  dz. cyt. s. 303 nn; Proc. beat. k. 203'nn; 
M. F r a n k o w i e ,  dz. cyt. s. 285 nn; Proc. kan. k. 73 nn; Ł aski o trzym yw ane  za 
w staw ienn ic tw em  bł. K ingi (XIX—X X  w.). Rkps AKKS, BK/i-18, 45, 74 nn.
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nie ty lko uczestniczenia we Mszy św. i innych nabożeństwach, ale także wzię­
cia udziału w odbyw ających się w tym  czasie procesjach 14. W śród nich szcze­
gólnie popularna była procesja, urządzana od niepam iętnych czasów (do 
1763 r.) na  rozpoczęcie i zakończenie uroczystości odpustowej; niesiono w niej 
bogato przyozdobiony obraz względnie figurę bł. Kingi. W ielu wreszcie spo­
śród pielgrzym ów  starosądeckich brało  udział w procesjach z relikw iam i Bło­
gosławionej. Tego rodzaju  procesje, urządzane corocznie (od XIX stulecia) 
podczas odpustu  lipcowego, a także okazyjnie w związku z obchodem rocznic 
ku czci bł. K ingi, czy też w  czasie różnych nieszczęść i klęsk elem entarnych, 
uśw ietniane były obecnością chórów kościelnych, o rk iestr i kapel ludowych.

Biorąc pod uwagę m otyw ację pątników  idących do sank tuarium  bł. Kingi 
trzeba stw ierdzić, że do Starego Sącza przybyw ały głównie pielgrzym ki dzięk­
czynne i błagalne. Na 1487 zbadanych opisów przybyw ających tu ta j pielgrzy­
mek, 732 opisy nie podają w  ogóle motywów, jakim i kierow ali się pątnicy. 
W śród pozostałych można wyróżnić 423 pielgrzym ki dziękczynne, 284 piel­
grzym ki błagalne, 28 pielgrzym ek „z pobożności”, a 20 opisów podaje kilka 
różnych m otyw ów kieru jących pielgrzym am i. Motywem odbyw ania pielgrzy­
m ek grupow ych z zasady była prośba o ocalenie względnie dziękczynienie za 
łaski otrzym ane przez przyczynę bł. K ingi podczas rozm aitych dręczących lud­
ność klęsk e lem entarnych (zarazy, pożary, grad i niepogoda, wojny, w alki 
w ew nętrzne itp.). Bardzo rzadko natom iast źródła dotyczące Starego Sącza 
w spom inają o pielgrzym kach zastępczych — gdy ktoś pielgrzym ow ał do grobu 
bł. K ingi w zastępstw ie bliskiej sobie osoby.

Pielgrzym ow ano najczęściej pieszo, czasem także boso. Przybyw ali do S ta­
rego Sącza naw et ludzie chorzy, niesieni lub prow adzeni przez swoich blis­
kich. P ielgrzym ki grupow e m iały zawsze przewodnika, którym  niekiedy był 
kapłan. W drodze śpiew ali pieśni ku czci bł. Kingi. Po przybyciu do celu 
odwiedzali nie tylko grób Błogosławionej, ale również związane — w edług 
tradycji — z jej postacią źródełko „Na Podm ajerzu” 15.

W zorem w szystkich sanktuariów , pielgrzym i starosądeccy swoje podzięko­
wania, a n iekiedy i prośby, łączyli ze złożeniem wotum. Najczęściej ci, któ­
rzy w tym  sanktuarium  otrzym ali potrzebne łaski, składali swoje wota i dary  
osobiście, uczestnicząc równocześnie w kościele klasztornym  w zamówionej 
przed ołtarzem  bł. K ingi Mszy św. W w yjątkow ych w ypadkach w ota były 
składane przez inne osoby, a naw et przesyłane za pośrednictw em  poczty. 
W ota te  zawieszano najp ierw  wokół grobu Błogosławionej w kaplicy zakonnej. 
Gdy jednak  ilość tych  przedm iotów wzrosła, um ieszczano je również na na­
staw ie i na  ścianach wokół ołtarza bł. K ingi w  kościele klasztornym .

W najstarszym  okresie rozw oju ku ltu  bł. K ingi składano w S tarym  Sączu 
jako w ota również a rtyku ły  spożywcze (miód, sól itp.), odzież, a także przy­
prow adzano żywe zw ierzęta na utrzym anie klasztoru 1€. Czasem były to przed­
m ioty przypom inające chorobę, z k tórej człowiek składający podziękowanie 
został uleczony (opaska na oczy, kule, nakrycie głowy i tp .)17. N ajchętniej 
jednak  pozostawiano w  sanktuarium  starosądeckim  przedm ioty w ykonane spe-

14 Por. np. J. D ł u g o s z ,  dz. cyt., s. 325; Proc. beat. k. 61 nn; M. F r a n k o ­
w ie ,  dz. cyt. s. 302 nn; Proc. kan. k. 66 nn.

15 Odnośnie zwyczajów przyjętych  przez pielgrzym ów  starosądeckich, por. np. 
J. D ł u g o s z ,  dz. cyt. s. 312, 315, 335; Proc. beat. k. 219', 301, 415 nn; M. F r a n ­
k o w i e ,  dz. cyt. s. 292 nn; K ronika k lasztoru  bł. K ingi w S tarym  Sączu od r. 1935 
do 1938 włącznie. R kps AKKS. Kr/12, s. 81, 88 nn.

10 Por. M iracula. w: MPH, t. 4, s. 742; J . D ł u g o s z ,  dz. cyt. s. 324, 331—2; 
M. F r a n k o w i e ,  dz. cyt. s. 292 nn.

17 Por. Proc. beat. k. 216'; M. F r a n k o w i e ,  dz. cyt. s. 295, 346; Proc. kan. 
k. 239.
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cjalnie na tę  okazję z wosku, drew na, srebra czy też innego m ateria łu . W ota 
te, swoim kształtem , a niekiedy także napisem , m iały przypom inać potom nym  
o otrzym anej u  grobu bł. K ingi łasce.

We wczesnym okresie najczęściej składano w S tarym  Sączu w ota w yko­
nane z wosku 18. Były to zazwyczaj przedm ioty przypom inające człowieka, czy 
zwierzę domowe, albo też pojedyncze członki ludzkie. N iekiedy jako wotum  
składano też duże świece woskowe, odpowiadające wysokości względnie wa­
dze uzdrowionego człowieka. Już przed beatyfikacją przetapiano corocznie 
k ilka cebrów tego rodzaju  przedm iotów  woskowych na świece do kościoła.

Z drew na w ykonyw ano przede wszystkim  tabliczki w otyw ne z w yry tą  lub 
nam alow aną postacią bł. K ingi i opisem otrzym anej za jej przyczyną ła sk i19.

Z biegiem  czasu coraz więcej pojaw iało się w sank tuarium  starosądeckim  
wotów m etalowych. Były to zazwyczaj srebrne (czasem złote lub pozłacane) 
tabliczki w otyw ne i przedm ioty przypom inające kształtem  ludzkie członki, 
najczęściej s e rc a 20. Ponieważ jednak  w ota te  zakryw ały całe ściany kościoła 
i kaplicy w pobliżu grobu bł. Kingi, dlatego w  1668 r. przetopiono większą ich 
część i w ykonano z nich obraz Błogosławionej oraz świeczniki na o łta rz 21. 
Cenny ten  obraz, zdobiący o łtarz bł. K ingi w  kościele klasztornym , a w cza­
sach niepokojów starann ie  ukryw any, został w  1782 r. skonfiskow any przez 
władze austriackie i wywieziony ze S tarego Sącza. Razem  z nim  wywieziono 
srebrne blachy zerw ane z obrazów (59 sztuk) oraz srebrne w ota (251 sztuk), 
które po 1668 r. zostały złożone u  grobu bł. K ingi 22.

W latach  niew oli narodow ej rzadziej w spom inają źródła o składaniu  wotów 
w sanktuarium  starosądeckim . Dopiero po odzyskaniu niepodległości nastą­
piło pod tym  względem ożywienie. Do dnia dzisiejszego napływ ają do Starego 
Sącza różnego rodzaju wota, świadczące o czci oddaw anej Pan i Ziem i Sądec­
kiej i o łaskach otrzym yw anych u  jej grobu 23.

Poza wotami, o kulcie Błogosławionej świadczyć m iały pobożne uczynki, 
podejm owane dla powiększenia jej chwały. U czynkam i tym i były m. in.: post 
(zwłaszcza w  poniedziałek — w edług tradyc ji dzień śm ierci bł. Kingi), absty­
nencja od alkoholu, jałm użna daw ana ubogim, czy wreszcie ogólnie wspomi­
nane dobre czyny 24.

W bardzo krótkim  artyku le  można jedynie zasygnalizować istnienie tekstów 
m odlitw  i pieśni, jakim i przez blisko siedem wieków posługiw ali się w Starym  
Sączu czciciele bł. Kingi. Z wczesnego okresu rozw oju ku ltu  przekazy źródło­
we podają tylko krótkie wezw ania kierow ane do Błogosławionej z prośbą 
o pomoc w nieszczęściach (choroba, pożar, niebezpieczeństwo zatonięcia itp .)25.

18 Por. Proc. beat. k. 109', 202' nn, 483 nn; M. F r a n k o w i e ,  dz. cyt. s. 291 nn.
18 Por. Proc. beat. k. 245', 286', 339', 558'—9, 595, 610 —611; M. F r a n k o w i e ,  

dz. cyt. s. 390.
20 Por. np. Proc. beat. k. 61', 105 nn, 198' nn, 439 nn; M. F r a n k o w i e ,  dz. cyt. 

s. 389 nn; Proc. kan. k. 69 nn, 271 nn.
21 Por. Proc. beat. k. 109', 439'—550.
22 Por. J. S y g a ń s k i, dz. cyt. s. 84; Consignation des aus dem abolierten 

N onnen-K loster ordinis S. C larae zu A lt-Sandez erhobenen, und  an den H errn  Hof- 
-R ath  V. H euter Schönw eth in W ieliczka abgegebenen K irchen-S ilber u. Pretiosa. 
22 III  1782. Rkps. AKKS In/2 ', k. 2; W. C h o t k o w  s k i, dz. cyt. s. 53; St. Z a - 
ł ę s k  i, dz. cyt. s. 116; M. I m m a k u  1 a t a, dz. cyt. s. 167.

23 W latach  1935—1936 zakonnice wyliczyły, oprócz świec i pieniędzy: 50 srebrnych 
i złotych przedm iotów  złożonych jako w ota, 2 zegarki, korale  (1 sztuka), 5 łańcusz­
ków, 2 ordery  i 4 pierścionki.

24 Por. Miracula. w: M PH, t. 4, s. 734; Proc. beat. k. 67' nn, 240' nn, 401' nn, 
519' nn; Proc. kan. k. 403', 407'.

25 Por. np. J. D ł u g o s z ,  dz. cyt. s. 320; Proc. beat. k. 381, 386, 394'; Proc. kan. 
k. 73'—77, 344, 408; In form acja now ym  oblubienicom  Pana Jezusowym . Rkps 
X V III w. AKKS, n r  83, s. 19, 45, 50—51.
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Z biegiem  la t coraz częściej pojaw iają  się w  źródłach dłuższe teksty  m odlitw , 
odm aw iane zarówno przez pielgrzym ów przybyw ających do S tarego Sącza, 
jak  też przez zakonnice z tam tejszego klasztoru. Już  ak ta  procesu beatyfika­
cyjnego przekazały teksty  czterech tak ich  m odlitw . Anonim owi autorzy w y­
chw alają w nich na jp ierw  cnoty bł. Kingi, a następnie proszą o jej w staw ien­
nictwo u Boga w  różnych spraw ach osobistych i ogólnych, zwłaszcza o zacho­
w anie od nieszczęść m ieszkańców Starego Sącza oraz całej O jczyzny2€. P o­
dobne prośby stanow ią treść bardzo w ielu m odlitw  z XVIII—XX w. znajdu ją­
cych się w  rękopiśm iennych m odlitew nikach klasztornych 27.

Oprócz tych  jednolitych, pow stały również w  ciągu wieków złożone for­
m uły m odlitew ne, którym i posługiwali się czciciele bł. Kingi. W śród nich 
bardzo znana i rozpowszechniona już na długo przed beatyfikacją  była l i t a ­
n i a  do bł. Kingi, przepisyw ana na jp ierw  ręcznie, a następnie w ydaw ana 
k ilkakro tn ie  d ru k ie m 28. W X V III w ieku w ydrukow ana została d ruga w ersja 
tej litan ii 29.

Główne w ydarzenia z życia oraz cnoty, k tórym i odznaczała się bł. Kinga, 
stanow ią treść g o d z i n e k  ku  jej czci. Ta form a m odlitw y była bardzo 
popularna w S tarym  Sączu od XVI w. i k ilkakrotnie  w czasach późniejszych 
w ydaw ano ją  d ru k ie m 30. Mniej natom iast rozpowszechniona (od X V III w.) 
była k o r o n k a ,  k tórej treść zachęcała przede wszystkim  do naśladow ania 
cnót Błogosławionej 31.

O ryginalną form ą uczczenia bł. K ingi były kw arta lne  m o d ł y  urządzane 
w  S tarym  Sączu w  każdorazowe tzw. Suche Dni. Podczas nich m ieszkańcy tego 
m iasta  prosili Boga przez przyczynę Pani Ziemi Sądeckiej o ocalenie od klęsk 
e lem entarnych i innych nieszczęść 32.

W ostatnim  natom iast stuleciu bardzo popularna w  sank tuarium  staro ­
sądeckim  stała  się n o w e n n a  do bł. Kingi, zaw ierająca zbiory m odlitw  
w różnych układach. O dm aw iana była nie tylko wspólnie przed odpustem  
lipcowym, ale i p ryw atn ie  przez w iernych proszących o potrzebne im łaski 33.

Równocześnie z m odlitw am i znane były w  sanktuarium  starosądeckim  
i często śpiew ane liczne p i e ś n i  ku czci bł. Kingi. Teksty k ilku  z n ich w łą­
czono do ak t procesu beaty fikacy jnego34. Po beatyfikacji różni autorzy, n a j­
częściej nieznani, ułożyli w iele tego rodzaju  tekstów  i m elodii. Pew na ich

«  Proc. beat. k. 62—62', 187'—190', 454'—458', 484.
27 Por. np. Ćwiczenie w obecności Boskiej przez cały tydzień. Rkps X V III w. 

AKKS, n r  80, k. 19—20; Zebrane nabożeństw a z różnych ksiąg nabożnych dla p ry ­
w atnej dew ocji w ypisane w roku 1742. Rkps. AKKS n r 98, s. 100—101, 149— 150; 
R ekolekcje duchowne. Rkps X V III w. AKKS, n r  146, k. 129—130; N abożeństw o ku  
czci B łogosław ionej K unegundy K siężny Polskiej... z  okazji 600-letniej rocznicy je j 
świętego zgonu. K raków  1892, s. 74—75.

28 Por. np. Proc. beat. k. 189'—190', 198'—200', 449, 482 nn; Proc. kan. k. 93', 402; 
L itan iae  de passione C hristi. Rkps. 1795 r., AKKS. Rk/a-7, k. 9 '—11'; D zienne go­
d zin ki B łogosław ionej K unegundy, wyd. 4, K raków  1725, s. 39—47; W. S i e n i c k i ,  
Droga zbaw ienna do grobu w ie lk ie j K rólestw a Polskiego P atronki B. K unegundy, 
K raków  1769, s. 28—35.

29 Nabożeństwo nowogodzinne o B łogosławionej K unegundzie Patronce. K raków  
1759, s. 9—11.

80 Por. np. Proc. beat. k. 116', 185'—187', M. F r a n k o w i e ,  dz. cyt. s. 294, 297; 
D zienne godzinki o bł. K unegundzie. Wyd. 4, K raków  1725; wyd. 5, T arnów  1849; 
W. S i e n i c k i ,  dz. cyt., s. 3—27; N abożeństw o nowogodzinne... K raków  1759, 
s. 1—8.

81 Por. np. R ekolekcje duchowne. AKKS n r  146, k. 115'—116'; K oronka na 
oktaw ę S. M. K unegundy. Rkps X V III w. AKKS, BK/ł-4.

32 Por. Proc. beat. k. 462', 473', 478, 486, 503, 534.
33 Por. Proc. kan. k. 345; Now enna ku czci bł. Kingi. K raków  1904; także  K roniki 

k lasztoru  starosądeckiego n r VII—X III.
84 Por. Proc. beat. k. 188'—191'.
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część została napisana w związku z rocznicami i uroczystościam i ku czci Błogo­
sławionej, obchodzonymi pod koniec XIX w.35

Teksty pieśni chw aliły przede wszystkim  cnoty w ypracow ane przez bł. 
Kingę w poszczególnych okresach jej życia. W śród tych cnót najczęściej pod­
kreślana była jej w iara, miłość Boga i bliźniego, czystość (zwłaszcza w życiu 
małżeńskim), pokora i um artw ienie. Oprócz tego w pieśniach zaw arte  były 
prośby, dostosowane do potrzeb śpiewających. Tak np. w  pieśniach zakonnic 
prośby dotyczyły opieki nad klasztorem  i w ytrw ania  w ślubach zakonnych. 
Pieśni zaś przeznaczone dla ogółu w iernych poruszały spraw y odpuszczenia 
grzechów, świętości życia, naśladow ania cnót bł. Kingi, opieki Bożej nad 
Ojczyzną, pokoju, w ykorzenienia w ad narodow ych itp.

Reasum ując trzeba stwierdzić, że w  sank tuarium  starosądeckim  rozwój 
wszystkich wspom nianych form  ku ltu  bł. K ingi dokonywał się z różnym na­
sileniem  od chwili jej śm ierci aż do czasów współczesnych. U podstaw  tego 
sanktuarium  leży nie ty lko  grób Błogosławionej w  kaplicy klasztornej oraz 
ubogacona legendam i i pilnie przekazyw ana tradycja  o jej pobycie w Starym  
Sączu, ale także działalność sióstr klarysek, które w znacznym  stopniu wpły­
w ały na rozwój ku ltu  Fundato rk i ich k lasztoru  przez urządzanie uroczystości 
ku jej czci, popieranie piśm iennictw a na jej tem at, popularyzację wiadomości 
o łaskach tu ta j otrzym yw anych, a od XIX stulecia także przez rozpowszechnia­
nie jej ku ltu  wśród w ychow anek prowadzonej przy klasztorze szkoły.

Oficjalny k ierunek współczesnemu życiu i działalności sanktuarium  staro­
sądeckiego nadaje w dużej m ierze Biskup O rdynariusz i K uria  Diecezjalna 
w Tarnowie. K ierow nictw o to w yraża się w  organizow aniu w S tarym  Sączu 
uroczystości związanych z postacią bł. Kingi. T utaj m. in. odbyły się centralne 
uroczystości Tysiąclecia C hrztu Polski dla diecezji tarnow skiej. Postać Błogo­
sławionej uw zględniana była wiele razy w listach pasterskich. Zatwierdzono 
wiele tekstów  m odlitw , pieśni, i nabożeństw  na jej cześć, a przede wszystkim 
podejm owana była na nowo spraw a jej kanonizacji.

Pod względem tery to ria lnym  oddziaływ anie sank tuarium  starosądeckiego 
dotyczyło przede w szystkim  mieszkańców ziemi sądeckiej, a następnie wier­
nych dzisiejszej diecezji tarnow skiej. W czasach przedrozbiorow ych postać 
bł. K ingi kształtow ała w większym  niż obecnie stopniu religijność mieszkań­
ców pozostałych regionów ówczesnej diecezji krakow skiej. N atom iast wier­
nych pochodzących z innych ziem Polski spotyka się w  sanktuarium  staro­
sądeckim raczej sporadycznie.

Chronologicznie najw iększe oddziaływ anie relig ijne sanktuarium  bł. Kingi 
w S tarym  Sączu przypadło na w iek XV i początek w ieku XVI, następnie 
w iek XVII i pierw szą połowę XVIII, a wreszcie na ostatnie dziesiątki XIX 
i początek XX wieku. Pew ien natom iast upadek tego oddziaływ ania zazna­
czył się w  drugiej połowie XVI w. oraz na  przełom ie X V III i XIX  wieku.

Biorąc pod uw agę pochodzenie społeczne czcicieli bł. K ingi w  S tarym  Są­
czu, trzeba stwierdzić, że jej ku lt obejm ow ał w zasadzie wszystkie w arstw y 
i kategorie ludzi, a także przedstaw icieli niem al w szystkich zawodów.

W ogólnej charak terystyce blisko siedem setletnich dziejów sanktuarium  
starosądeckiego trzeba na koniec podkreślić, że dochodził tu ta j do głosu, bar­
dziej niż gdzie indziej, p ierw iastek  patrio tyczny — spraw y Ojczyzny budziły 
tu  zawsze żywy oddźwięk i były m iędzy innym i w ybijającą się ideą w  kulcie 
Pani ziemi sądeckiej.

35 Por. np. Pieśni. R kpsy w. X V III—XX. AKKS, BK/m; Dzienne godzinki..., 
wyd. 4, s. 37—38, 48—52; wyd. 5, s. 33—35; W. S i e n i c k i, dz. cyt. s. 25—27, 36—38; 
N abożeństwo ku  czci bł. K une gundy... K raków  1892, s. 81—82; M. I m m a k u l a t a ,  
dz. cyt. s. 195—219 oraz w iele rękopisów  w  A rchiw um  K larysek Starosądeckich.


